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MIĘDZYLESIE (inf. wł.). Liczne grono entuzjastów dobrej zabawy, sportowych rywalizacji i
kulinarnych  wyzwań  zjawiło  się  podczas  XIX  Grillowania  pod  Trójmorskim Wierchem.
Wydarzenie odbywające się w ramach drugiego dnia święta miasta zorganizowane zostało
na polu biwakowym przez gminę Międzylesie oraz Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury w
Międzylesiu.
 
Na  scenie  i  przed  nią  zaprezentowały  się  zespoły  taneczne  i  muzyczne:  Plus  Minus,  Sendero
Flamenco oraz  Duende Flamenco Kotlina  Kłodzka.  To właśnie  one swoimi  gorącymi  rytmami i
tańcami  rozgrzały  publiczność  po  porannym  deszczu.  Po  takiej  rozgrzewce  przyszedł  czas  na
emocjonujący turniej w siłowaniu na rękę. 
 
Siłacze  i  siłaczki  rywalizowali  o  puchar  dyrektorki  MGOK-u  Teresy  Sobierskiej  w  trzech
kategoriach:  młodzieżowej,  kobiecej  i  męskiej.  II  mistrzostwa Międzylesia  w siłowaniu  na rękę
przygotowała sekcja sportów siłowych MLKS „Sudety Międzylesie”, a do uczestnictwa zgłosiło się
ogółem 19  osób.  Puchary  trafiły  do  Anny Oczkowskiej  (I  miejsce  w  kat.  kobiet),  Agnieszki
Majewskiej (II miejsce w kat. kobiet), Katarzyny Grzybowskiej-Kani (III miejsce w kat. kobiet),
Szymona Juraszka  (I  miejsce w kat.  młodzi),  Wojciecha Niecieji  (II  miejsce w kat.  młodzi),
Fabiana Gąsiora (III miejsce w kat. młodzi), Tomasza Jacy (I miejsce w kat. mężczyzn), Marcina
Larmy (II miejsce w kat. mężczyzn) oraz Michała Kachela (III miejsce w kat. mężczyzn).
 
Równocześnie,  na  sąsiednim  stanowisku,  odbywał  się  konkurs  kulinarny  przygotowany  przez
Patelnię  Plenerową.  Prowadzący  Waldemar  Załuski  zadawał  pytania  dotyczące  m.in.  kuchni
czeskiej  i  staropolskiej.  Znani z ustanawiania rekordów gastronomicznych specjaliści  od dużych
porcji,  którzy wcześniej zasłynęli przygotowaniem gigantycznej jajecznicy z 6000 jaj,  tym razem
zaproponowali  coś  w  mniejszej  skali,  ale  nadal  imponującego  –  dwa  litry  zupy  gulaszowej  do
zjedzenia  na  raz.  Wyzwanie  podjął  pan  Darek  z  Międzylesia,  który  ustanowił  rekord  miasta,
pochłaniając aż 1,5 litra tej smakowitej potrawy. 
 
Zupę mogli skosztować wszyscy uczestnicy imprezy, wspierając jednocześnie zbiórkę na rehabilitację
ratownika GOPR-u Jarosława Błażejewskiego. Ta inicjatywa spotkała się z dużym zainteresowaniem i
wsparciem. Do akcji dołączyli się też myśliwi, którzy jedną połowę zarobionej kwoty ze sprzedaży
dziczyzny przeznaczyli na dom dziecka, a drugą część właśnie na ten szczytny cel. 
 
– Jarek Błażejewski to jest ratownik GOPR-u, znany nam wszystkim chłopak z Międzylesia. Znamy
jego ojca, matkę, dziadka, babcię, żonę, ma dzieci i w czasie budowy własnego domu dla całej swojej
rodziny uległ wypadkowi i ma uszkodzony, bardzo mocno, kręgosłup. Od miesięcy zachęcamy ludzi
do wspierania Jarka, bo jego rehabilitacja jest bardzo, bardzo droga – mówił burmistrz Tomasz
Korczak.
 
W ramach podziękowania m.in. mieszkańcom Międzylesia za okazane wsparcie, ojciec Jarka Bartek
Błażejewski zaprosił na dni miasta zaprzyjaźniony gdyński zespół Johny Roger. – Jesteśmy bardzo
wdzięczni za całą pomoc, która jest przekazana na ręce Jarka. Rehabilitacja jest bardzo kosztowna,
więc  te  pieniądze  się  przydadzą.  Dziękuję  mieszkańcom,  turystom,  GOPR-owi,  biegaczom
międzyleskim  i  innym  zaangażowanym  w  akcję  –  dziękował  w  rozmowie  z  nami  B.  Błażejewski.



 
Wieczorne atrakcje to przede wszystkim koncerty zespołów. Prócz Johnego Rogera zagrały Łobuzy.
Całość zakończyły pokaz sztucznych ogni, który rozświetlił niebo nad przygraniczną gminą, oraz
zabawa taneczna, trwająca do późnych godzin nocnych. 
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